Szanowne Poczty Sztandarowe, Księże Dziekanie, Wielebni Księża, Szanowni Goście, Drodzy Mieszkańcy Miasta i Gminy Ciechanowiec!

Nieuchronnie zbliżamy się do symbolicznej rocznicy stulecia odzyskania niepodległości, którą cała Polska świętować będzie już za rok. A tak naprawdę, obchody te już się rozpoczęły i potrwają przez pełne 12 miesięcy. Dzisiaj w 99 rocznicę tego wydarzenia spotykamy się w szczególnym dla mieszkańców gminy i miasta Ciechanowiec miejscu, w którym upamiętniono szereg ważnych dla nas lokalnie wydarzeń. Oprócz pomnika postawionego w 1928 r. w 10-ą rocznicę odzyskania niepodległości, a oddającego cześć żołnierzom poległym w 1920 r. nad Nurcem, jest tu krzyż powstańczy, którym uczczono zarówno powstanie listopadowe, jak i styczniowe, mamy tu krzyże upamiętniające sowieckie wywózki na Syberię z lat 1940-41, oraz kamień upamiętniający sowiecki mord popełniony na mieszkańcach miasta i okolic pod Zabłudowem,  23 czerwca 1941 r. 

W innych zakątkach naszego miasta oraz gminy mamy również upamiętnienia wydarzeń, które ukształtowały naszą przeszłość i stały się fundamentem teraźniejszości. 75 lat temu w listopadzie miały miejsce masakra w Pobikrach i ewakuacja ciechanowieckiego getta. 2 listopada 1942 r. rano 7 uzbrojonych niemieckich policjantów z ciechanowieckiego posterunku próbowało rozstrzelać ponad 200 młodych Żydów z Ciechanowca, których dzień wcześniej sprowadzono do Pobikier. Wraz z Niemcami było tam ok. 20 nieuzbrojonych polskich policjantów pomocniczych. Tuż przed egzekucją, jeden z nich, Antoni Prokop, ukradkiem wsunął nóż do ręki młodego Żyda, Berla Wojnowicza i kazał mu przecinać sznurki, którymi byli wszyscy ze sobą powiązani.  Dzięki temu co zrobił Antoni Prokop, ponad 100 Żydom udało się uciec w zamieszaniu, które wtedy powstało. Po wojnie społeczeństwo gminy Ciechanowiec uczciło 107 ofiar tej masakry pomnikiem wzniesionym obok miejsca ich pochowania.
15 listopada 1942 r. doszło do wywózki całego ciechanowieckiego getta do Treblinki. Pierwsza próba deportacji miała miejsce 2 listopada, w dniu masakry w Pobikrach. Tego ranka, podobnie jak w prawie całym okręgu białostockim, specjalne siły policyjne Sipo otoczyły getta po obu stronach miasta. Żydzi z obydwu ciechanowieckich gett podjęli rozpaczliwą próbę ucieczki. Zginęło ok. 600-700 osób. Ucieczka udała się ok. 60 Żydom. Pozostałych, dwa tygodnie później wywieziono najpierw do Czyżewa, a stamtąd do Treblinki. Upamiętnienie tego wydarzenia znajduje się na cmentarzu katolickim, pomiędzy jego starą a nową częścią.

Wspominam te dwa wydarzenia nie tylko z powodu ich 75 rocznicy, która w tych dniach przypada. Wiążą się one ściśle z historią Ciechanowca także przez fakt udziału ciechanowieckich Żydów-żołnierzy wojska polskiego w kampanii wrześniowej roku 1939. Do obrony Ojczyzny pod koniec sierpnia 1939 r. powoływano wszystkich młodych mężczyzn z roczników poborowych, bez względu na narodowość. Walcząc w kampanii wrześniowej zginęli: Kazimierz Kamiński z Trzask, Stanisław Kryński z Łempic oraz Chaim Lew i Mendel Sokołowski, obydwaj z Ciechanowca. Do niemieckich stalagów trafili: Stanisław Juranek, Józef Wysocki, Moszek Śpiewak, Beniamin Rogaszewski, Szepsel Chazan, Zygmunt Osiński, Jan Popławski, Lejb Skrando, Fiszel Shapiro, Jan Wanaks, Józef Bachurzewski, Antoni Małyszko,  Wacław Filiński i Stanisław Lipski. Żołnierze narodowości polskiej w większości wrócili po wojnie. Żołnierze narodowości żydowskiej nie mieli żadnych szans przeżycia w niemieckich obozach dla jeńców wojennych. Zginęli wszyscy.   
Jak co roku, obok rocznic bolesnych i trudnych wspominamy te radosne i miłe. 70 lat świętują w tym roku członkowie Koła Myśliwskiego „Rogacz”. Jest to jedno z najstarszych i najaktywniejszych stowarzyszeń działających na naszym terenie. Dumni jesteśmy z Waszej ciągłej pracy oraz dorobku materialnego, do którego należy bogato wyposażona strzelnica myśliwska. Wdzięczni jesteśmy za pracę z dziećmi i młodzieżą, oraz za utrzymywanie równowagi biologicznej wśród dzikich zwierząt i ptaków. Gratulujemy rocznicy wszystkim członkom koła.


Piękny jubileusz 55-lecia obchodzi w tym roku również nasze Muzeum Rolnictwa im Ks. Krzysztofa Kluka. Jest to również przykład odważnej inicjatywy społecznej naszych mieszkańców, którzy w latach sześćdziesiątych ubiegłego wieku postanowili odbudować pałac w Nowodworach i dać mu nowe życie. Dziś pałac wraz z rozległym skansenem jest wspaniałym obiektem kultury, ośrodkiem muzealniczym znanym daleko poza Polską, obiektem turystycznym i lokalnym centrum naukowo-wydawniczym. Gratulujemy dyrekcji i pracownikom obecnym i emerytowanym. 

Po raz szósty mam zaszczyt zaprosić wszystkich Państwa na popołudniowe „Ognisko patriotyzmu”. Będzie to kolejna okazja wyrażenia śpiewem naszego przywiązania do Ojczyzny i jej pięknych tradycji oraz szacunku do siebie wzajemnie. Znowu mają być niespodzianki i dlatego serdecznie wszystkich w imieniu organizatora, którym jest Dyrektor Ciechanowieckiego Ośrodka Kultury i Sportu  Pani Sylwia Kuczuk-Szymańska, zapraszam. Spotkanie to odbędzie się dzisiaj o godzinie 17:00 w siedzibie COKiS w budynku dawnej synagogi przy ul.Mostowej.

